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Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 18.04.2010r. po długiej i ciężkiej chorobie zmarł

ś.p. ks. Mirosław Chołuj

długoletni katecheta w Zespole Szkół Mechanicznych w  Nysie.

Rodzinie i przyjaciołom składamy wyrazy najgłębszego współczucia

Dyrekcja, nauczyciele, pracownicy i uczniowie ZSM w Nysie

Mirku,

Uczyłeś nas miłości Boga i bliźniego, zachęcałeś , byśmy podążali za nią śmiało , choć jej drogi
trudne są i strome,

- mając niewiele oddawałeś wszystko , wiedząc , że dajesz naprawdę , gdy dajesz siebie,
- dawałeś z radością i radość była Twoją nagrodą ,
- trudząc się prawdziwie kochałeś życie,
- wzorem Swego Mistrza zaakceptowałeś swoje cierpienie jak akceptuje się pory roku
przechodzące nad naszymi polami,
- dzieliłeś się z nami tym , co w Tobie najszczersze,
- modliłeś się z nami w zmartwieniu i potrzebie, ale też w pełni szczęścia i w dni pomyślne.

Odczuwamy żal  rozstając się z Tobą , choć to co w Tobie kochaliśmy najbardziej , pod Twoją
nieobecność stanie się jaśniejsze, jak góra staje się wyraźniejsza dla wędrowca , gdy patrzy
nań z równiny.
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Próbujemy zrozumieć sekret śmierci. Czym innym jest śmierć jeśli nie staniem na wietrze i
roztopieniem się w słońcu? I czym zatrzymanie oddechu, jeśli nie oswobodzeniem go od
niespokojnych przepływów tak , by mógł bez przeszkód powstać , unieść się i poszukać Boga?

Ty już Go znalazłeś, widzisz jak bawi się z dziećmi, jak spaceruje w chmurach wyciągając swe
ramiona w czasie burzy i opuszczając w deszczu, widzisz jak uśmiecha się w kwiatach a potem
wznosi swe dłonie i porusza nimi w drzewach.

Odpoczywaj w Panu i do zobaczenia na Nadzwyczajnej Radzie Pedagogicznej.
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